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* wychodzi trzy razy tygodniowo.

y*iU!a?C5?*e z  ®dnaszeuieni miesięcznie 2860 mk. 
w j»„, nosz®nia miesięcznie 21UUm. y. oduosz.w dom 22U0 m. 

ro‘8ce miesięcznie 3GG0 mk. 
iflW 1̂1 pod n„jPojedynczy egzemplarz 200 mk.

opaską 2 iranki. W innych krajach 100 procent drożej.
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Ceaa ogicszień:
Zwy«Bcjnc za wiełtz nonparelowy jedne ta mowy 
Żałobne i dla poszukujących pracy 
Rekiamy w dziale redakeyjnym 
Przed tekstem ua 1 strome

Ogłoszenia ze skomplikowanym układem 50 proeeet 
Na ogłoszenia ponad 10 razy się powtarzające, odpowfi

300 mi 
. 250 „ . *X) „ . 1000 „ 

drożsse.
razy się powtarzające, odpowiedni ralwsi.

na sobotę 14 kwietnia 1923 r.) 2łU Rok x.

ie zbrodni bolszewickiej
_ odbędzie się w  Kępnie

1 dnia 15 kwietnia
4 I-' *2 w południe (po sum ie) w  Domu 

;w dna Katolickim.
lać będzie p. poseł W o jtk o  -ja k .

L-zaaŁiai

|  jjjnjer Sikorski w Poznaniu.
"f :WW. * łaR«*tedzia przybył premjsr gnu Si 

liŁŝ *• r'*Ł W!*cz®reta dc Poznania, dokąd przy
st| ,̂ °'v|Umia w ratuszu imieniem magistratu, 

fi  ‘ całego ubzwattlsBia Peinaou prze 
j. "reatjera.p prezydent naiasts, podkreślając 
i^Piezc ńslwó że strony wiogów wewnętrznych 

'I L .,łSidników, którzy paaoszą się jeszcze 
~®pal*ce. Jeżeli chedri e miajte, ter«Ię -̂iD « . . . * __iż peiskie ciała ustawodawcze nie za- 

(?K». wi w mierze takisi
E** kredki ' -

otoczenia taka 
czasów

|,*w? radeśc z odwiedzin tej© „centra pel 
rpt2‘̂ fc"° najdalej na zachód." — P. Si

na jaką zasługiwały 
kultury i widoczna dla abcycb 

liki ®̂s,ę(9u Przeioówaaie swe zakończył 
'i>0tt,.'f?’'*,aniem R- Premiera do

jrką by) stoczony za z!alycŁ
>W-. ■Lii*. ' " , f J mowie p. prezyó«sia Rctajskieg#, 
Są Pl*i»i«r S keriki, wyrażając przede

P!t ®owi«tiiu swem zwróci) przedewszystkiem 
11,* ' 2t|e i i (bezpieczeństwo ze strony Niemiec 

J ą  iĉ  s*lB*le przeciwko Pslsce
k'ti, .'kreśl ( keaieczność jak najszybszego o i  
Tb li^l^ńóztw z.-ehadnieh Chwiejnośc brak 
I „''Sit îó*cji majątków niemieckich musza s e 
V ktj*i6s‘ć.
jNl* ^  w czasie niebezpieczeństwa, w jakiem 
L* Ojczyzna, optowali aa ' rzecz obergu 
, ttj opcji ponieść także konsekwencje
V* zbyt r,1'. ’ t“rKa- jot humanitarna i być m&że 

humanitaryzmu narażsl niejednokrotnie
N i , '  '>* rez»aite niebezpieczeństwa. Cn się 
a , ' ' *  miejskiej* t* p. Prenutr zaznaczy), 
£ Iję jszej dzielnicy, jak i w całej Palsce, 
•lll, ^ tr i rh ~ .iu  w •grenie przejś, i»wy»>,, : j , enwm  w «sre*ie przeje

jege oparcia prawnego jest jaJ rze
Premier peśw ęcił część ssłjo pr;eV’ s» p- 1“remter pesw ęctł część sti*js prte 

«fV’ p!*'® zbr*s<Ri d«knr.a«ej ns śp. ks. B̂ t 
pelski. jak detyebczas, wystcpnjac 

® ti, i ty , ?2eregu w ebr*«ie zagrełł^ej kultury

€ ś
!' V*r»d. *'t! w s,«5 

% >  polskiej

% k?2ereKu w ©branie zagrełerej kultury 
ji 'iiJlęjjj rs«ie nsjelemeiitsrriiejszych orjęć • swe-

J K *  ’3. w iaifz.Rj ciągu arelestrwać bęózie 
ii. * barbarzyńtk e»u i niesłychcBe*?!, n e 

^Jpólcejs z wymćarets sprawiekliwiści 
^ ó?lszvm ciągu aie będzie zgiâ zal 

Wnbec tych wszystkich zarz.ąózeń, 
stosunku <S© Ki-ścieia i mniej- 

l i , -  -j ^uisniej w R.rsji stoiuwa) i stasewać
/ a t
‘ V ,l'* i *e swe zakończy) p. Premier S korski

J współpracy całego spełeczeństwa
V) f> *f0n* lidacji politycznej i gospodarczej. 
^ * jr.'*r,«njer wabce dziennikarzy 

N31? p« zebraniu w ZJwtrj S li Ratusza
V  ty .fsbtapcia prezvii«nt« mmsta kusłe eoci« 
! V 'ci»li*'*i wziął udział bardzu liczny zastęp 

Dt|,. poznańsklck wszystkich kietuukó*
''>Hjl,c aweją mowę, wygłsizona przed re 
i, ®SÓ)u spnfecztńitwa, dorzued) prezydent

Sikorski szereg dalszych informacji » likwidacji niem­
czyzny na kresach zachsdnish. Zapowiedział dalej, 
iż rrąd dostarczy środków materialnych w formie kie- 
dytów długetermutewych względnie krótkoterminowych, 
pslrzsbtiyrh d» likwidacji,

C-.I d» sprawy optantów, te n a  4 p̂ dirzymoje 
swój preiest edmawiający Lidze Nerudów prawa k«m- 
petsncji tej sprawie.

W sprawie kolon-stów niemieckich stwierdził presa- 
jer, że likwidacja kui*sj; niemieckich idzie obecnie, 
w szybszym tempie. Od siebie - radzi preaijer kufo- 
nistem ntetuieckitp, aby bkwida je majątków, które 
dr. gą prasa powinny przejść w tece pilskie, jak naj­
eży boe, prreprewadzi li.

Nabtsisc wspomniał prerujur a sprawio żądań 
keścieła untjao-iwjngslickiig© w Polsce, zaznaczając, 
że rz.s >tet ea starewsk.. paragrafu 115 Ksastytucji, 
sie interpretację tego-paragrafu zastrzega Sabie a nie 
władzom tego koścista. Obecne prspezycje władz 
kiścieła tego są ctie«eiii«re do przyjęcia.

Na zapytali© jednej© z dziennikarzy o obecną 
sytuację Polski ua tere-. e r_ cu rynarodowym, oświadczył 
prszydest Sikcrski, że nases znaczeaie w estatuich cza­
sach atezmiernie wzrost®. Nasza zdecydowana pelt- 
tyka pertcejca-a źrebiła na za had.es jakr.ajksrzystaiejsze 
wrażeei®. R Picmjer ma nadzieję, żc również i sprawa 
J-jwerzygy będzie korzystni# zafotwiwną, a państwa 
skeifederewane w Lidze Ńa.adów zgodzą się w naj 
bliższrch mi.sącach na ta, aby renrozentan.t Pulrki 
zasiadł jaku czsaneic stały w Radzie L'gi Naiodóyz.

Następnie p Sikorski porns. ył sprawę st-senku 
do Litwy i Gdańska. Od Litwy c beertie zależy esiągnięcie 
igednego stosunkc z Psleką. — Nsioiaiast d&Góańika, 
to it .'Juzek j«gs da Falski będzie musiał ulec bez 
wiględnie zmianie. Gdańsk musi pataiętzć, Je jest 
tylk® „Wtfinea Miastem" .< że cala jrgw przyszłość 
i terwój zależą aa Pelski. R ąń polski meiaa zawiara 
psd tym względem ksltywewać dotychezasswsj nzię 
pliwosci i sie pozwoli na wykorzystywanie sytuacji 
przez Gdańsk.

W sprawie zwalczania drażyzpy zapewiedziaj 
p. Sikerski, ie aia jest zwoien® ki*m haseł detnage- 
girzaych i że z dotychczas rwą eh w ej >eścią w trakt©- 
tanie sprawy utarartych grasic i tsierewamu szrauglu 
rząd stansweze zerwie.

O b iad  w zaseku.
Wejtwsea ptzscaski i żena wydali w zamku obiad 

«!a prezydenta Ridy M e strów, g«u Sikornkiege, na 
który .aproszesu zer tali przedstawiciele wszystkich sfer 
Pizy d*seize w«jew«da wygłesil kiótkie przemówienie, 
w którcis pndncsząc silmy eharakter i wttlę prezydenta 
miBistrów, któremu p-.wiodla się uzyskać czRanie granic 
Rteczyporpelitei, życzył » b pewedzetiia ©ia dobra Oj 
czyzny. 0*< S k.rski rówaiej w krótkiem przeaó 
wicniu podziękował wnjewsdżie za przyjęcie i b<*rąe 
za mette przysłowie iranesekie: , Są :ź silny, a Sóg ci 
depdmeże, * psekrtśiii silę i w»lę, któi«Bi ndzuacza 
się ludność dziei»icy pruskiej i dzięki którym daje 
Kobry prsyklad ealej lua*®ści R eczypespoiitsj Osn 
Sikerski z.keńczył swe pnemówieeie. Dzielnica p»- 
znań.ks niech żyjei

Intrygi Wlaskwy s Berlina.
W związku z wiadamrścią Deutscho Allg Ztg,'“ 

z Kowna, iż r,a ws.b dnich grankath Polski przygs- 
towuje się mcii powstańczy B'alerusinów w kontakcie 

Ukraińcami na Woleniu i Rusinami we Wschodniej 
G.licji, p®d*jeni¥ dzisiaj garść uzuoelnisjacych szcze­
gółów według Jonrnal de PeNgne", który zdaje się 
być w tej eprawte dobrze poinf umowany:

Powstanie t© jest już zdawna przygetowywane 
i miało wybu.lrnąć na wiosnę b r Jak wiade*o już 
w jesieni r 1922 przed wyborami do Sejmu w Galicji 
Wschodniej wszczęty się rozruchy wywr-lane przez 
stroaników-Pctruszewicza, ale nie poparte przez ludność 
miejscowa, ptedko zosta.y uśmierzonu. Ruch sbecny 
zainicjowany podobna metoda, miał wy kichnąć w dwóch 
( gumkach: na granicy wschodniej, sowieckie], w rejsni*

Łutiiilca, Baranewicz i St ilbców oraz na północy, i 
w sąsiedztwie teicna lilew^ki.ge. około Grodnu. " i

W t“ren:e grodzieńskim powstanie przygstewatie 1 
by!* szczególnie starannie. Kadry techniczne skradają ■ 
się z 2060 powstańców wyćwiczonych wojskowo 
w Niemczech i L'tezie kowieńskiej «r«z z byłych efi- 
cerów armji n.syjskiej. Uzupełniana je Ukraińcami 
i BiŁRfcsinami, dezerterami z wojska polskiego
i uawniejszymt żołmerzaat z armji Bslachowicza, którzy 
u ciek i. z obozów koncentracyjnych Z powyźszegn 
wynika, żc w ruchu nie bnsrą udziału wprawdzie „mniej­
szości narodowe", t za. legalni ebywatele polscy, 
Białorusini i U<ia ńcv, za wyjątkiem baadytów, dla 
których wejn, trteże syć doarym pie ekstern de ra­
bunku Cni-dziiy jednat: o nadanie ruchowi etykiety 
„pioństai.- a 'mniejszości narodowych", aby postawić 
Polskę c jscicżenie trudne i zarządzenia przeciw ban- 
dytyzmo.r przedstawić jak® pagwalcenie praw owych 
„mniejsześci .

Wyżej wymienione siły teclirticzne na początek 
byłyby wystarczające, gdyż podzielone jak w r. 1922 
w Galicji Wschodniej., ua matę od działki złożone z 3 
de 5 iitżzi t stąd nazwane „trójkami' i „piątkami 
rataiy zaennie niszczyć drogi k&lsjowe, zbiory żniwne, 
patie dwery, z których każdy stanowi na kresach bastjen 
pelsktcgą patrjotyzmu, wreszcie uprzątać posterunki 
t t. p. spełniać „bohaterskie" czyny. Główna komenda 
spoczywać miała w rękach , slarnanów": Chmary, Muchy, 
CcOita (znanych bandytów) i innych. Aby sc-bie 
ułatwić zadanie, według fnnńalneg* planu miano za­
chęcać chiopów białsruskich i Ukraińców, aby grabili 
dtv-;ry psisKie, obiecując ira za te ziemię.

Bolszewicki komisarz Białorusi Korrysga, ke»i- 
sarz Czerw aków i inni, dali plenipotencję swemu de- 
iegstewi Bryokiewiczswi, który #. 10 Iut*g« przybył 
do Wilna, gazie odbywał łajno posiedzenia z komu­
nistą Kras ńskim i kilku Białorusinami. Lista nazwisk 
jest wiadoma Nieicgaisy przedstawicie 1 rządu kawień- 
skiego w Wiini* brał lównież udział w asratłach.

D. 16 lategs psjechał Bryrikiewicz do Ktwsa 
i.. Berlina! W Kownie porozhmiał się w sprawie 
p 'żniejszsj akcji z rzekemym rządem białoruskim, któ­
rego pre/eseas jo3t uicjzki Łsstewski W Kownie zs- 
wzrt i p:zymiarzo, na mscy którego Białemś reprezer.- 
t-j-.yana przez Łzsto«fkifg® „edstąpila“ Wilu© Litwie 
kowieńskiej (I).. a ta wzamian zobowiązała się popie­
rać rząd Łsstowskiega w walce przeciwko Polsce, za­
równo finansowo, jak i d»3tarczaiąc broni powstańcom.

Inna tajna ksEfsreacja, peświęceua specjalnie 
kwestji powstania w Polsce, odbyła się dnia 1 marcu 
w Redze Zebrali się tam najruchliwsi Białorusini 
a obecny bvł takżs wyże] wymienioay Łasfewski 
t  Kewna. Niestety pomiędzy uczestnikami zebrani* 
sbradHjącef# na szksdę Polski, znajdował się rówuiot 
pewien poseł do polskiego Sejmu, którego uazwiska 
narazić się nie wymisui*.

Porozum ssie niepr?yA<t'*l Polski jest łaktsm 
stwierdznnvw. Nie bez powodu delegat bialoruskiege 
bolszowickiego rządu Brrnkicwicz przebywa w Ber­
linie, gdzie sis! trier* narady z  reprozentaatansi innego 
rządu" — Pet^szewicTa,, daktatoraGalicji Wschedaiej". 

Pomiędzy Bedinem, Kzwr.em i belszewikami jest stal* 
porozumienie, a estatui dziiłaja według instmkcjj za- . 
chadniego aljanta. Prawosławny biskup wileński, 
Eenteriis'. oopiera moralnie ten ruch W samem 
Kownie k eruje całą sp-awą N emiec rosyjski, Ziuzemil(?>, 
którv bvł niegdyś współprseowuikiom generała Lnden- 
deiffa ł ete raz jeszcze przeksnać się można, ie idąc 
po nitce do kłębka, trfla się do jednego i teg» sa­
mego punktu wyjś ia Kierownik organizacji biało­
ruskich. Mamnńko, miał to tóeszczęście, że w „niepo­
wołane" ręce d®arał się jego list. datowany z d 2 czerwcu 
1920 r. — z cza3tt inwazji bslszewickiej, w którym 
zdsje srrawę Berlinswi ze swojej antypslskiej akcji. 
L!st t-n rłla ostrożności podpisał swoi* pseudonimem 
.Zaleski."

Powstanie na wschodnich kresach Polski zorga­
nizowane zostało speejt-lnie przez socjalistów-rewolucjo- 
nistów „Rady ludowej republiki bialornifeiej", organi­
zacji, która od czas* wysłania dnia 18 kwietnia 191* 
r. — a więc pięć lat tema — przez owych socjalistów...



-telegramu do cesarza Wilhel.ua 11. pracuje w dosksna- 
'Jeru potozumien.u z pung-iuim etom, kierowanymi 
przez generała Lidendorffa,

Zebranie, które s;ę odbyto w ubiegłym tygsdniu 
we Wilnie, mUlo charakter wybitnie antypolski i anty • 
państwowy. Zaznaczono tam. że Białoruś zawdzięcza 
swą niejsedleplr.-ć jedynie rosyjskim sowietom i żą­
dana połączenie we'.ystkiJi terytoryj białoruskich... 
pod egiaą bul-tzuwi .Lą!

Jest to zdr„da s tanu w tym wyższym stopniu, iż 
według równoczesnych wiadomości, ostatni kongres 
„komitetu egzekucyjnego sowietów wszech Rosji Wcik“, 
który odbyt się w Moskwie, postanowił dać Rosji nową 
Scostytucję. Ma ona by? wypracowana przez Parlament 
Konstytucyjny zołoż.iy z przedstawicieli republiki sowie­
ckiej a także „prowmcyj czasowo znajdujących się po­
za granicami Rosji sowieckiej . jak Galicja Wschodnia 
ew. Małopolska i Białoruś, więc tery tory t polskich z 
jednej strony i prowńićyj bałtyckich, tj. Infiant i Estonji 
— z drugiej.

Taki pian ukuto w kuźni bolszewicko-iitewsko- 
nian ieckiej on to natchnął władze sowieckie do wy­
siania impertynenckiei noty z dnia 3 kwietnia w spra­
wie !<s, arcyb. Cieplaka, w jakiej mowa „o dziesięciu 
miljonach Białorusinów i Ukraińców, których prawa 
„wynikające z ich charakteru mniejszości narodowych, 
gwałci rząd polski".

Współpraca Berlina, Moskwy i Kowna,jest aż nad­
to widoczna i chociaż planowane powstanie do skutku 
nie dojdzie, gdyż ludru ść branych w rachubę teryteryj 
udziału w ruchu buc nic ma ochoty, to jednak sama 
próba wywofania go ji-st dow. dem, jakie zamiary; 
knują nieprzyjatitle polskiego państwa i jak baczną 
na ich działalność zwracać trzeba uwagę. Gdyż wro­
gów mamy nietylko poza granicami R.tczpospaliej.

czelnik wiezienia zgodził *tę na t«, wyrnaezajge temla 
widzenia się na dzlśń i but. w ceii ks. Arcybiskupa. 
Ks. Butkiewicz przypuszczał, że wobec tego egzekucja 
odbędzie się za 2 lab 3 dni. jednakże w dwie go­
dziny później naczelnik więzienia zjawił się w celi 
ks, Butkiewicza, ponownie zawiadamiając go. że wy­
rok śmierci zostanie niezwłocznie wykonany. Ks. pra­
łat prosił o iO minut czasu na modlitwę, poczem upro­
wadzono go do piwnicy.

Równocześsie przedsięwzięto specjalne środki 
ostrożności, posterunki w korytarzach więziennych 
powierzono zaufanym członkom czerezwyczajki, którzy 
bacznie czuwali nad tern, by nikt z więzienia nie za­
uważył, że prowadzą skazańca Na miejscu stracenia 
ks. prałat B itkiewiez przeżegnał się i pobłogosławi! 
kata t 2 jego pomocników, poczesi odwrócił się do 
ściany z modlitwą na ustach. 'Wystrzał katowski po­
łożył kres życiu czcigodnego kapłana.

Katusze naszych ięczemników.
Wychodzący w Wąrszawie dziennik rosyjski „Za 

Swoboda" w depeszy z Wyborg* przynosi następu 
jące szczegóły zamordowania ip . ks. prałata Butkie­
wicza:

Po ' głoszeniu wyroku śmierci ks. Arcyb. Cieplak 
i ks. prałat Butkiewicz zamknięci zostali da pojedyń 
czych c 1 w więzieniu czerezwyczajki. Obaj skazańcy 
kilkakrotnie zwracali się do lucze-laika więzienia 
z prośbą o pozwolenie zobaczenia się przed śmiercią 
z pozostałymi towarzyszami niedoli, jednakże za każ 
dym razem spotykali się z odmową. Dnia 31 marca 
zawiadomiona Arcyb. Cieplaka o zamiaaie kary śmierci 
ua 10 lat więzienia. Arcybiskup spokojnie przyjął to 
do wiadomości, zapytując zarazem o les ks. prałata 
Butkiewicza Na to członkowie czerezwyczajki ordy­
narnie odpewieazieli, że nic go to nie obchodzi.

Następnie zawiadomi! naczelnik więzienia ks. pra 
łata Butkiewicza o zatwierdzeniu wyroku śmierci, ko­
munikując mu, że musi gotować się na śmierć. 
Ks. Butkiewicz spokojnie wysłuchał tego zawiadomie­
nia, prosząc jedynie o pozwolenie widzenia się 
z ks. Arcyb. Cieplakiem i wysłuchania inszy św. Na

Około 100 osad likwidacyjnych do nabycia.
Związek Obrony Kresów Zachodnich od reku 

współpracuje z Rządem i Sejmem celem przemwws- 
d'eni» likwidacji własności niemieckiej na mocy Trak­
tatu Wersalskiego. Obecnie Rząe zatrzyma* na rzecz 
państwa dziewięć wielkich majątków ziemskich i dzie­
więćdziesiąt osiem osad, które sprzedawać będzie Po 
lakom, mającym odpowiednie kwalifikacje. Związek 
Obrany Kresów' Zachodnich dąży do tego by raająiki 
i osady po nienacach dostali Polacy, mający wartość 
pod względem narodowym, moralnym i zdolni do 
pożytecznej pracze na nabytej ziemi. W tym celu By 
lekcja Z O. K Z. w Poznaniu wystawiać będzie za­
świadczenia refiektartom na nabycie majątków i osad 
eo do ich kwa! fi kacy j narodowych oraz udzielać 
będzie wszelkich infarraacyj i poparcia. Dia wydania 
zaświadczenia i p,.otruta wymagane są następująca 
warunki:

]) reflektent musi być członkiem Związku i p®sia- 
d; ć zaświadczenie od organizacji Związku z po 
wiatu w którym reflektant mieszka. '
Zaświadczenie ad jednej organizacvj rolniczych 
jak: Centralne Towarzystwa Gospodarcze, Zje 
dnaczcnie Producentów Rainycb, Kółka Rolnicze, 
izby Rolnicze.
Dia informacji komunikujemy, że Związek O K. Z. 

posiada swe oddziały we wszystkich pmwiatach Po 
znańskiege i Pomorza, na Śląsku, w Warszawie 
i głównych miastach Królestwa, ita Litwie: w Wilnie 
t Grodnie. Reflektanci nie mieszkający w  Poznaniu, 
powinni przedstawić Dyrekcji Związku zaświadczenie 
jednego z tych eśdziałów i miejscowej organizacji rei 
niczej.

Adres Dyrekiji Związku: Poznań, św. Marcin 40 
Zgłaszać się na pekejc 12 i 14 w godzinach biuro­
wych ed 9 rana do 3 popalueniu

Po zlikwidowaniu majątków i osad obecnie za­
trzymanych na rzecz państwa i podlegających sprze­
daży w ręce polskie a ogłoszonych w Monitorze Pol­
skim z dn, 17 marca br. nr. 63 nastąpi likwidacja 
dalszych majątków i a u j i .

W
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J. I. Kraszeweki.

Na królewskim dworze.
(CZASY WŁADYSŁAWA IV.)
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Wszakci w biały boży dzień działa i prochy i sa­
letry do młynów wożą, wołechów, węgrów, szlązaków 
ńćiągcją, wszyscy na to patrzą i nikt nie spyta, za 
jakie to pieniądze? Penem niema uchwalonego, 
wojny żadnej nie widać, z moskiewskim Carem na 
pewno traktaty zawrą, choćby mu Trubcztsk oddać 
przyszło .. to się wie z lurktem niby pokój, nigdzie nic 
nie groź: oprócz tych rozbójników tatarów, na których 
dosyć kwarciaHych, a tu na gwałt wszystko się zbroi. 
Szlachta patrzy, patrzy jak kozioł na wodę, a no się 
w kontu spyta, co ta jest? Będzie kró! musia! jak 
niepyszny pau tłumaczyć się, a maże rozbrajać.

Rzucił ramtesami Parfen
— Króla bo wy za nic nic macie — przerwą! 

Płazr. — rozumny to pan, i on sobie ze szlachtą radę 
da i z panami. Panów sta w kieszeni, a szlachta jak 
się wykrzyczy, rozejdzie się cio demów t cicho będzie. 
Król zaciągów nie 'rozpuści.

— A! »t jać to wszystko uziem potroszę — dodał 
Parfen — ale wy tego nie słuchacie cv j*. pa in eście. 
Sgachta mu wojny nie pozwoli.

— A jak mu ją wypowiedzą — wtrącił Płaza,
— Myślicie, że tarek głupi'i też mc nię wie! — 

rzekł kozak. — Widzą i słyszą że tu poseł wenecki 
•siedzi, że z Ca ern na nich zmowa, i- będą w-jńę po- 
paczyuat? N. epieiże poczekać a siąść' lachom na 
kark gdy sani: będą?

Płaza me miał ochoty dalej rozprawiać z Paifenem.
Zbliżali się też ku jego kwaterze, pożegnał więc ko­
zaka: Z Bogiem.

Ter. okiem ga nieufnem zmierzy wszy, odszedł powoli.
W domu Bielecki na progu witał go juz powin­

szowaniem, bo o córce się ou żony dowiedział.
— Widzicie — rzekł. — to wam mój ten dom tak 

szczęśliwie posłużył. Nigdy byście bez niego dziecka 
nic- odzyskali,

— ja też wam z duszy wd2łęczer, jestem — rzeki 
ściskając go Płaza.

Wtem i sama jejmość nacble G z twarzą jak zawsze 
ożywioną i wesołą.

— Peczekaicie! poczekajcie — — wtrąciła — ni­
żeli sobie winszować będziecie. Dziecko prawda, bardzo 
mile i ładne, ale będziecie z niern utrapienie mieli, bo 
samowolne i kapryśne, Niełatwo jej się będzie poddać 
władzy ojcowskiej, bo ona tam na dworze już nawykła 
była nie słuchać nikngs; a umiała się lak ludźmi po­
sługiwać. że jeden ją zawsze bronił od drugich, ona 
zaś nikemu się zajmować nie dała.

Płaza się uśmiechnął.
— Nie obawiam się — rzekł — sprzeciwiać się 

jej nie będę, bo niespodziewani się, ażeby złego chciała. 
Z mężczyznami śmiała do zbytku i n r. się ich nie obawia.

Zamilkła jejmość i po chwili dodała.
— Dla niej to szczęście wielkie że was znalazła, 

ale dla was frasunku będzie dosyć M; ślicie ją zesta­
wić n dwaru?

-  Albo ja wiem — rzekł cicho zadumany Płaza 
— wsrystko to jeszcze tak świeże, iż się człowiek nie 
opamiętał.

— Jabym ja ode dworu wzięta —- mówiła dalej 
Bielecka. — Prędzej późnej, zawsze tam wszystkie źle 
kończą. Począwszy od króla, mężczyźni nr, dziewczęta 
palują teiwstydaie i nie uważają na nic. Za Bietką 
biega ich m .ósiwo, począwszy ad Paca, Panna Aman­
da niebardzo ją lubi, bu jej świeżego „buziaczka za­
zdrości, i cif ć sama od niej może p ękniejsza, ule zna 
to dobrze, że młodość mu .ik, którego i piękność 
nie daje.

— Gdybym ją ze dworu chciał zaraz wziąć — 
rzek! Płaza — dekądże z nią? Nie mam jeszcze ani 
dcinn ani tomu, albo się trzeba okupić tu w-Warszawie, 
lub na wsi... tymczasem' nim się dach znajdzie, nie 
mam się tu gdzie z t;'ą poczmć

Wieszcit, ja wam to powiedzieć mogę iż na s." !> 
pobyt teraz zostać nie wolno mi, unistę wprzód na 
kresy powracać, gdzie się jeszcze moich węzełków tro­
chę zostało., i ja rt nie woiny. Dziewczyny z sobą 
zabierać ani myśleć.

Potarł się po głowie.
— Rozmówię s;ę z nią — dokończ; ł trochę fra­

sobliwie — bo tylko co j j nie widać, przyjdzie pewnie.
Po obiadzie nad wieczór nadbiegła w istocie Bie-

tka zarumieniona; r< ;trzepana, nie pokojtfc, 
niosła ze sobą pierśnenki matki, nad. któremi Płaza 
zapłakał. Usta się jej nte zamykaiy, była jak upojona 
i w gorączce, Na d worze wszyscy już o tem wiedzieli, 
że znalazła ojca, ale nie każdy się tętnu radował. 
Sierota była swobodniejszą, teraz trzeba się byio na

W pływ  oświaty  
na poziom gospodarczy k1*

Nasi najwybitniejsi działacze spe!eczaii,l! mi 
nasi poeci z Mickiewiczem na czele, ws? żel
wszczepiali w społeczeństw® nasze swiado#1 itz 
nieczności nieawnii e ś wiaty wśród lud (talią pi 
dążenia skupiły się w Szczytnem basie: 0*wl1 u# 
di*k®na cudu. Zabiegi tych pionierów ducha P taj 
nie poszły na marne, bo wszystkie wariM ije 
naszego nietylko przejęte są słusznością |(f' Jii 
ale od kilkunastu lat hasto te  w czyn wPtł !t( 
Macierz S kolnę, Towarzystwo Szkłfy Lub*j s 
Petnaey Naukowej, Czytelnie ludowe, Uaiwedi ia 
dowe i te wszystkie inne organizacje, |U

go, to wy»3'*my 
polskiej z

uświadomienie ludu naszego, to wymows* 
pracy kulturalnej polskiej z okresu nie*511 lit 
o byt narodowy.

Dotychczasowa historja ludzkości uczy, •li

oświaty. Oczywiście zasady tej nie m eżM  _ 
z całą ścisłością do obecnych czasów

r»'; I 
<i

glyż skutki wojny wywołały nawet w ^
oświatowa wysoko stojących silne obniż®1"^ *tt 
moralnego. Jednakie nietylko pod wzgiedeffl̂  lia 
oświata ludu ma wielkie znaczenie; wpiy# L "'l 
wói gospodarczy kraju jest a tc z u p ^ e :z o n y ,"  
niesienie oświaty jest równoznaczne z P8'(j ^ 
stanu gospodarczego kraju. W  czasach, 8’)' j 
pol.tyczna nie była jesz:ze nauką opartą m  
czeniauh praktycznych, jeden z największŷ  ( 
słów, król Fryderyk II pruski znał d8i,rzeJ  y. 
oświaty dla kraju i nietylko osadza! ljeJ  a? 
i rzemiosło otaczał opieką, nietylko spra1* " 1® 
mermesy z Hiszpanji, potrzebne dla 
ale także urządzał szkoły ludowe i on hf*..| J 
fundatorem szkolnictwa pińskiego, j  ,

Wyniki jego zabiegów to niesłychany  ̂ ^  
kwit gospodarczo-przemy stoicy państ*'* j  ^  
który po wojnie francusko-pruskiej cgar^Jj '! 
Rzeszę niemiecką Jest to objaw ZUP jfl 
i inaczej być nie może, a to z te; przyczf K 
wiek posiadający pewien stopień L
nabył szerszego poglądu na świat i na PfZ<| j* 
spaiecznega. J  j

Człowiek taki ma więcej incjatywy, !eS. ej ^

obejmująca najszersze warstwy sps-iecztw 11J Ki 
środek obrenny t zapobiegawczy przeciwko $, 
żującym wpływom poziomych instynktów ‘f Wii 
Siaty styka udowadnia nam, że w krajach 8 !t! 
poziomi?, oświatowym alkoholizm jest znad® siu 
aniżeli w kraia.h z niską oświatą, -Uść C 
przestępstw kryminalnych także sie obaif*?*, Sil

i tems.mem posiada więcej pewności
bziswiek bez oświćtr, a to dlatego, że ^
ma pewne środki ułatwiające mu walkę ,k»starczy przypomnieć, jak do dnia dzistej’* J  , 
sce ciemny chłap bywa wyzyskiwanŷ  S°!p ^  
politycznie przez ludzi złych i egoistów- pliPiij 

Oświata ludu pracującego czy te nJ (j;j. 
w przemyśle jest podstawą zdrowego {0\ j i  ^  
darczegs kraju. Rolnik umiejący chnciaż̂

pana rodzica oglądać. jjm
Jedna maże panna Awanda uraduj ^ 

demości, przewidując, że Bietkę ze ^
jej pod bukiem mieć nie chciała Oh1®
oddawna. '

Bieleccy obeje ojca z córką pazol '̂ 
bodnej rozmowie, którą też stary i jb 
od tego że życzenie swe wyraził, aby ‘*1 K 
odebrać, ^

— N e mam cię dokąd wziąć — 0 WW
myśleć muszę i znajdę uczciwą rodzinę; łr(

■ ■ bdziesz mogia pr ,.. ,n,v„<.ik«v -u,,,,,, 
ja muszę jechać na kresy, aby ztaiw tjtj 
zawsze tu przesiedlić. ^

— A nic mogęż ja przez ten cZ®’e#, 
pozostać? — zsp.tala Bietka. — Mnie ?rL t f ,  
tam więcej nad to co dotąd? Poco S*?* mmu to co uotąar raco , sr. 
Mnie nie wj pędzi panna Amanda choeBLj)ifl „ j 

A pocóż masz tam być, gdzie
cadzitń będzjesz się musia-a ucierać? 
— Panna Amanda nie lubi cię ty j*i- 

— Nienawidzę przewrctaejl — 
Bielica — me właśnie ela tego chcę
■zostać., solą w oku. Oczkują nowej kr0 j
Bóg niełaska w, abym się ja ao jej
wśliznęła. Ni;., pani przywiezie z swv»ilj
Clizice, któie się tu nic będą umiaiy '.̂ 0ię, ■ - • ■ • cn|sprzyp

„ii8" ''hi
kują kogoś, ja się nastręczę,
Amandzie wywdzięczę.

Zapaliły się jej oczki. Płaza ? f m  
— Nti co ci się to wszystka nm  ą ,ll>t 

się. —• Do królowej francuzki ty nie iJ   ̂ ftl 
Stępu, bo do tego język potrzebny. „(jjfi

R.iz śmiała Bietlca szczerząc
ojcu. . ąo  i

Nie sądźcie tatku, żeby ,
było głupim !me i wszystkiego zawcz** sjy5  baj. 
wału? — odezwała się. — jak j$ ?tj()
królowa francuzka iedzic. ooc-icUBJ 5. r jKfrincUZ3

al®.
poctęłaW

u starego muzyka przy kapeli, franco* t v  
ci ja ani ładnie ani bardzo d«sko<**jê ffl 
niż panna Amanda l—‘— n‘ -rf*™
gocte Taiłam się .. .
ją . iim, u nim królowa przyjedzi®’ “;C*3 
na .tąpi aż w marcu lub kwietniu, I* \ t \ Ą  
Starego francuza od gęby sobie ^ąeity 
kradnę dla niego wino, ale musi 
ze mną wymęczyć!
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psać,

k*
N dołu gazetki rolniczęj, która rau itie-

■ą radą i wskazówką posłużyć może. Cblo- 
PMiadający oświatę szkeły powszerksej. łatwiej 

(j **wol £obie w terminie u majstra wszystkie wia- 
jtota potrzebne do wykonywaaia danego rzemiosła. 

JJ le2o „aieuczeny" keiega. Każda oświata 
u ®c,e zależnie od stopnia wykształcenia rozwija 

iei !» ' Crytli 20 t,astyczniejsz7 m_i p̂ jętaiejszym,
ii Kr’!*!* Produktywnym. Rzemieślnik z wy-

1 szkfelnera i zawaiowe»i prowadzić będzie 
tegitye [‘a®!®8*0 w sposób pestępswy przewytliwać*!2j je rztwiosto w sposób postępowy 
f9i !j! ulepszeniem swoich wyrobów i obniżeniem 

jjd produkcji; przecież duże doniosłych wynalaz
tei«t!S.!Jl^ra*^ takim właśnie rzemieślnikom i nis­

ze skromnych zaczątków'* fabryka powstała
^arsztata rzemieślniczego.

ir jŁ ‘nff:C2BI N ®*cy umieli odpowiednio ocenić zna
â Iklejo 
* . Pi

bu ,u'lat? dla swego gospodarstwa narodowego 
H cały system szkolenia ludu, począwszy na 
t#t |-,.J!J'?Szecllnej i skończywszy na rzemieślniczych 
0 i ii cl w'eCz*rnych i Szkotach zawodowych dla rze- 
ł I LI. w*zeikiego rodzaju. To też rzemieślnik 
e< i(lvCI<! °Pa‘ty na odpowiednie* przygotowaniu 
,tit ii,, -nem ' praktycznem, był i jest podstawą prze-
0  Q.,lernieckieg«.
v J jt, 'viata ludu w \slsce z wyjątkiem może woje 
zii Mchcdnich pozestawia jeszcze bardzo wiele 

o<t i(j fr:la' ‘ Ogromny odsetek analfabetów to spu- 
ecs |!t{ p0 Moskalach i Austrjakacb. Aczkeiwiek w 
iie itje "larny jeszcze cały szereg nierozwiązanych 
iii ,i,.!aS«dnj(ń organizacyjnych, to jednak dziedzinie 
jti » ; Powinniśmy poświęcić specjalną uwagę bo: 
tń  ̂ .U(*u dokona cudu. 
yef ‘zynter Stefan Paczkowski, poseł na Sejm.
1  i _______________

• f t tprBEy oświatowej wwojsHupoIsHiem.
efl̂ K,ojsk'Wa *eimowa 0  przymusowem nauczaniu pewszlawą
t^Nt** u hpca 1919 f- wlsżyla na władze obs 

<- analfabetyzmem w szeregach armji Przy- 
j fłjtji jrJs,U | walki z analfabetyzmem, korpus cficerski

prowadzi ją już od paru lat z dobrymi

K^ttóiTu*UŻ czytai ’ P'sać 500 tysięcy żolnierzy- 
|l Mfe* .i,'. w chwili obecnej objęto w wojsku nau-

W i

u,

L' ukoi© "tin 100 tysięcy ludzi.
spraw wojsk, skorzystało z pomocy, zaofiaro-

jrzei dolski Biały Krzyż, którego wydział opieki j7*nter,»_ •• -irzer" 
emi w

spraw

rzisląpił do współdziałania z władzami 
walce z analfabetyzmem w szeregach
wojsk, kształcąc żołnierzy ma na

s^ftSie! zwalczanie analfabetyzmu, ale iwy-
yemnego, nienkrzesanegs rektuta na świado­

me ^  nietylko umiejącego, ałe chcącego
dobre wyniki osiągnięto przy nauczaniu"Oię .. 2 kftf l/hs* U*<1 n, Ut,n U„ł„■w * k -...... ...—pfa V*sow. gdzie kultura polska nie była 

znana miejscowemu ludowi. Obecni;
zu

ejscowemu ludowi. Obecnie np. 
b1."' a z nim i ciemnota ginie zupełnie wśród 
”lajeriisinów.

j l  ̂  Wiadomości polityczne.

%
'^vvska prace konsulów nfemierkich  

w Paisce.
}  12. 4 Wielkie wrażenie 

•Ijlc j lsijie posiadają dokumenty,
Sci3ie stosunki miejscowego 
2 •rgaaerp D utrchtumibrndu

wywaisł fakt, że 
stwierdzające 
konsula nie- 
wególe, a na

i S :  °tganizacjom Deutschtumsbnndu a przede 
fc, ;1 Ńitp, 2;,1>iegat o pozostanie jak największej 

l'kóut*.’* w P®l*ce i starał się o przeciwdzia 
% B«*cji majątków niemieckich w Polsce oraz 

zczeni* do emigracji z Polski.
ty}r, ,rił,y rnaskiawsko-berlinskie.

12 4. W pr sic berlińskiej i moski ŝ-
Znowu nową falę alarmów e rzekomych 

'hnj^^ch wojennych Polski. Asumpt do lejaj
J daje p zbyt gen. Le R md’a w Polsce.
Zaburzenia w Kłajpedzie.

szczególności Konsul udzielał instrukcji

Soniach

'"Ut?awa, 12. 4 Strajk generalny w Kłajpedzie 
13% JJt°rek dalej. Wojska litewskie zmusiły częśc 

t̂li l̂ r® Podjęcia p.aćy’ Wieczorem przyszło do 
,  W  *a*ych starć z wojskiem. • \

Łj.bjiL°ść blokady Hamburga i Bremy. 
aC 6 beilm .kie donoszą, jakoby w najbliższym
ik:C  b}ć wystosowane IW !? „.-.Pfayzach r.dszk idowań.

t t l^ S b
od jego przyjęcia, 

urgu i Bremy

il;> Niemiec newe ulli- 
Geyby Niemcy 

miałaby być zarządzona 
przez floty francuską

Stanowisko Prus wschodnich wobec Kłajpedy.
Królewiec, 10. 4, Na zebraniu partji demokratów 

w Królewcu przemawia! naczelnik prowincji Pros 
wschodnich Siehr na temat stanowiska Prus wschodnich 
wobee kwestji Kłajpedy.

Siehr oświadczy! m . ia.. że Prusy wschodnie prze- 
dewszystkiem są zainteresowane w rozwiązania kwestji 
Kłajpedy. Rozwiązanie tej sprawy pe myśli postulatów 
francusko-pilskich t. j. utwerzenia z Kłajpedy walnego 
ttiia3ta zacieśniłoby dookoia Prus wschednich pierścień 
polski, a wówczas arożnafc? było z matematyczną ści- 
słsścią określić termin w któryaiby Prusy wschodnie 
musiały być przyłączane do Polski.

W krajach naabałtyckich panują obecnie 2 główne 
kierunki polityczne: Pierwszy stara się e utworzenie 
związku pańs;w sałfyckich i o odcięcie Niemiec od 
R-sji, co naraża państwa bałtyckie tsa estre konflikty 
z R#sją i drugi kierunek, którego przedstawicielem 
jest Litwa a który dąży a» utworzenia pomsstu po­
między Niemcami i Rosją. Zdaniem mówcy Niemcy 
muszą popierać ten drugi kierunek paiityczsy w pań­
stwach bałtyckich.

A resztow anie Stinnesa.
Berlin, U. 4. Nadeszła tu wiadomość, że Hugo 

Siinues został aresztowany przez Francuzów w psc ągu 
pospiesznym na stacji Lechernharst. Iatarnawana go 
wraz z żoną w wagonie bagażowy®. Następnego 
data wypuszczono go

Niemcy aresztują Ukraińców.
Niemcy okazali się niegościnnymi dla rewolucjo­

nistów ukraińskich. „Beri. Z. a. M “ podaje notę, którą 
wystosowa! przedstawiciel , rządu" ukraińskiego Pu.ru- 
szewicza. Szmalstówski, wyrażając oburzenie z powodu 
postępowania rządu nicm eckiigo w stosunku do „ukra­
ińskiej republiki ludowej" i oświadczając, iż wspo­
mniana „republika" zrywa stosunki dyplomatyczne 
z Rzeszą.

W odpowiedzi na to policja niemiecka Ukraińców 
aresztowała.
W alka żydów  bolszewickich z Rosjanami.

Przeciw żydowskiemu następcy Lenina podnoszą 
się wśród Rosjan bolszewickich protesty. Rosjanie pro­
ponują na ncstępcę Rykowa, żydzi Rosenfeida Kamie- 
niewa. Żydzi mają większość i przeprowadzą swego 
kandydata

A resztow anie inteligencji w  Moskwie.
W ciągu ostatnich 19 dni w .Moskwie dok«nano 

masowych aresztowań wśród resztsk inteligencji. 
Aresztowano około 300 osób, przeważnie wśród tych, 
które utrzymywały stosunki towarzyskie z przedstawi­
cielami misji zagranicznych.

Od 15 kwietnia
przyjm ują listow i oraz urzędy pocztow e 
przedp ła tę  na m iesiąc maj. U praszam y 
przeto  o w czesne zam ów ienie, w celu 
uniknięcia p rzerw y w  dostarczaniu.

W  m iesiącu obecnym  nie podw yższam y 
ceny abonam entu , wy rów ny w ując jedynie 
opłaty pocztow e, k tóre jak  w iadom o, 
w  kw ietniu znacznie podw yższone zostały.

P renum era ta  na  m iesiąc m aj w ynosi: 
r.a poczcie z odnoszeniem  2600 mk.
w  ekspedycji „ 2400  „
„ „ bez odnoszenia 2300 „

opaską  3600 mk., w e Francji 2 franki. 
Pojedynczy egzem plarz 200  mk.

pod

ti,!(.; ^ła nu.dizm niemiecki.
®ką g1 Ĵ Wc-śH, gdzie kanał Ren Herite przechodni 

sustał wysadzony przez niemieckich 
k \  ,rjtiv*' w niedzielę most na kanale w chwili 

*4nL l' atr01 diiS ń ki przejeżdżał przez t;ti 
■ 4*6 tna!r'c jakby cudem ocaleli, natomiast ul
» S , f f  
s y 1’"-

wody z kanału, z ogromnym hukiem 
rzeki. 6  mostów drewnianych, kióre me 

utayi,,ać naporu wody zostały zniesione. Port 
SiL2 brawie cały kanał zostały zupełnie bez 

Berlinek z węglem zostaio wywróconych.

KRONIKA.
Kaleodarz rzymsko-katolicki

Piąlek 13-go kwietnia Meroienegild nu, Ida p.
Sobota 14-go „ Walerian m., Justyn m.
■Niedziela 15-go 2. po Wielkanoc. Anastazja m.

Wschód słońca e godz. 5,11 Zacfiod 6,51
„ „ o „ 5, 0 „ 6,53

o 5, 7 „ 6,55
MIEJSCOWA.

— Nswe organy w Kępnie, W czwartek wie­
czorem przywieziono jedną część nswo-pcbudów ych 
organ fila i.aszego kości--'a paraf;ainego. Dzisiaj przy­
będzie dalszy transptrt Budowa organ rozpocznie się 
po nadejściu reszty nu;tc,j;.ć.v, co prawdop dobnie 
nastąpi w przt szłytn tygodniu.

— Pierwszy Występ Kółka Muzycznego 
w Kępnie, jak się dowiadujemy, urządza kółko Mu­
zyczne z wsprUdziałem T w Śpiewu w Kępnie dnia 
15 kwitt :ia w Strzelnicy na szli p Durnioka koncert 
wekaino instrumentalny. Z  powouu inauguracyjnego 
występu kółka nu. - czoego, przeznaeza su; czysty dochód 
na rzecz budowy organ w tutejszym kościele. Z *  względu 
na wymieniany szlachetny cel cpciute się*do szanownej

..kolie jakuajnczniejd yypubł cznoś.-i ma na Kępna i 
udział, jak wynika z afss:-«W, pr. gratis jest nadzwyc/.; j 
obfity, i urozmaić,iiry, t ik ze każuy z za«<.tvelenteip 
opuści śnię., żatneczu ■- że u., zakon z ,i  wieczocit 
odegraną będ, i- komc.J-.i.-c jeduoakt-.wa ,R >:tr/.epand 
Kaziania- przez K. C-iylińskicgo, Po wyczerpaniu 
programu odbędzie się Znisawa taneczna. Początek 
o godz. 8  wiec- irem. Bilety poprzednio nabyć można 
w księgarni p. F. J ikla. .

— W sjarawie , ejruwu 1 w Kępnie komunikuje 
Magistrat es następuje: Każdemu obywatelowi miast* 
Kępna zimnem jest, że druty ejruw istuieją w mieście ii 
już od niepamiętnych lat a nie są dopiero w erUtniok ; 
czasach wprewadzene. Druty te znajdują się na oso- k 
bnycb ciupach a aigdy przyczepiene me teyly i uie
do słupów państwowy ch. Da wniosku Komendy Policji 
PiiiSstwewej o eauaięeie słupów i drutów na mdcy za­
sady — • a aie rszperządzenia — Min. Spraw Wew. i 
?. dnia 19 grudnia 1P12 r. nr. 1S2, Magistrat przychylić ; ‘ 
się nie mógł, poniawaź w zasadzie wymienione zabu- j 
rzetrî  i przerwy w komunikacji telegraficzno teUfoni- i 
cznej nie zachodziły, wobec czego Maguirat żadnej 
rękojmi do usunięcia słupów i thutów nie miał. Tu­
tejszą Policją Państwową nie uznajemy za kompetentną 
do stwierdzenia zaburzeń w ruchu telegraficzno-tele- 
f nicznym. jedynym urzędem miarodajnym da stwier­
dzenia tych zaburzeń, jest tutejszy urząd Pocztowy. 
Kierownik sddziatR tsiegr, - telefon, na tymże urzędzie • 
oświadczył człsnkowi Af agi strata że dotychczas żadnych 
zaburzeń ani przerw nie stwierdzeń®, wobec czego 
Magistrat de wniasku Kamendy Policji Państwowej 
przychylić się nis mógł

Magistrat, Godrina,
Wyderkswski, Mihry, Przybyszewski, Borewski.

— Potrójną uroczystość obchodzi w tym roku j 
Towarzystwo ginu..,Sokół'1 w Kępnie, o mianowi«e 
25 lecie założenia gniazda, poświęcenie sztandaru i od­
być się mający ziot okręgowy. Uroczystości ta odbędą 
się w dniach 15 — 17 czerwca. Zaproszeni aa zlot będą : 
p. i. pp. peset Korfanty i-gen. Haller. — Ze względu na ' 
olbrzymi nawał pracy, związany z obchodem i o-rpo- jj 
wieelnim uświetnieniem zlotu przystąpiło Towarzystwo
do przedwstępnych prac, a mianowicie ustalenia od­
nośnych komisji. W ubiegią sobetę odbyło się ze­
branie celem ustalenia składu komisji, co już czę­
ściowo nastąpiło. Maie zainteresowanie jednakże za­
proszonych panów ideą sokolą i fizycznam wycho­
waniem młodzieży n.szej, me dozwoliło na całkowite 
załatwienie sprawy oboiu komisji i w tym celu zwo­
łuje Zarząd Towarzystwa zebranie, wszystkich panów, 
już obranych do poszczególnych Komisji jak i tvch,L 
którzy otrzymali zaproszenie na sobotę 14 kwietna ,
0 godz. 8.15 w Hotelu Centralnym. Obraną p. i. będzie 
t. zw. komisja matka, któreizaaamem będzie czuwanie nad 1 
wszeikiemi pracami związantmi z obchodem i opraco­
wanie programu. Na zebranie to przyjeżdża także de­
legat okręgowy;

— Walne zebranie Towarzystwa Upiększenia
Miasta odbędzie się w sobetę, dnia 14 kwietnia br. 
punktualnie o gadania 6  wieciorem w sali ratu­
szowej. O liczne przybycie tzk członków jak i oby­
wateli miasta apasza Zarząd.

— Zebranie miesięczne „Kółka Włościanek" 
odhęazie się w niedzielę 15 bm. o gedz. pół 5 popal 
w szkole w Krążkowa*!* O iiczny udział uprasza

Zarząd.
— K wartalne zebranie Cechu obuwniczego od­

będzie się w niedzielę, dnia 15 kwietnia, o godz. 2 ; 
popot w lokalu p. Tyca,

Raków (korespcnće sja.) W niedzielę 8  bm 
odbyło się zwykłe zebranie tutejszego „Kółka R »l»t-, 
czego*. — Po zagajeniu przez przewodniczącego 
panu Kaczora naitąpila v.ygi«sz®nie referatu na temat 
, Z  p.zeszłośei historysznej południowej części paw atu , 
kęp ńSiiiego.1' Prelegent przedstawił w głównych za- j 
rysach iopegrcfję p •szczególnych miejscom olei jak ich ; 
historyczną jitzesnosć, pedartślając przyte n przede- , 
wszystkiera te srezegóły, które są w ścisłym związku , 
z pewnymi zjawiskami historycznymi ówczesnej Pulslii.
— Wywody swaje opierał prelegent na wyciągach 
z tłómaczcń kodeksu dypk-trstycznego Wielkopolski, : 
ktdeksu dyplcm Sąska (Liz-er Fundationis Episkcpa- 
tus Vr«tislav ensis jako Cedeks Diptamstikus Silesiae) 
na zapisach chronologicznych ks. Febisza, dziekana
1 radcy szkolnego w Kępnie, jak i na wynikach badań ‘
ks, Stanisława Kazii-r rwskieg®, obecnege docenta przy 
Uniwersytecie poznańskim. — Mówiąc o miejscowo- 1 
ściach naszej paraij, prelegent rozwiódł się bliżej nad 
historją rodu S eitrbeków, wysławiając szczególnie Ge­
nerała Dywizji i kawalera orderu Legii H nor owej, 
Piotra SzeiŁbcka, witik.ego bohatera z p»d Tczev/a. — 
Po referacie zabrał głss powtórnie przewodniczący, 
dziękując prelegentowi za jtg© wywody. Wychodząc ' 
ed słów Mickiewicza: .Cudze chwalicie, swego nie zna- |- 
cif , zachęcał gorąco zebranych do szerszego zapozna- > 
nia się dziejami ojczystymi. Obecny.

— Pokwitowanie Dia kuchni biednych złożyli: 
p. Dr. Zielewicz z S.viby 100000 mp Dam Pietrówka 
I centr jęczmienia p. Gustaw 2 worki ziemniaków 
miskę grochu koszyk marchwi, p. Piechowiak .worek 
grochu, w miejsce wieńcu dia śp Fr Adamka od Pań­
stwa Szymkowiaków 20 000 mp. Państwo Doetferów
z Torunia 10 000 mp. Wszystkim ofiarodawcom ' 
v.. imieniu biednych serdeczne „Bóg zapłać.:* Dudzińska 
Galar.ika szatana. j
Z Poznania.

f  Zgoa zasłużonego Polaka W Poznaniu zmarł i 
dnia .0 bm. r.-era i pref Uniwersytetu Poznańskiego, ; 
dr. Franciszek Cr tapuv.-.-ki Śp.Zmsriy położył ogromne 
zasługi nad kiztwieniem świadomości narod«wej za • 

'czasów uci Lu ni-:mieckieg-j. Na pulu naukuwem wy- -1 
różnił sic ..iżstrudz-mą i owocną pracą.

— Przemysłowa misja amerykańska w Po­
znaniu. Dnia 7. bm. bawiła w Poznania przemysłowa 
misja amerykańska, z którą przyb, li z Warstwy: wice­
minister koiei Ebziiiardt, delegat ministtrjum skirbu
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Witter, delega»i M. S. Z. Bifga i Zelitlawslri oraz 
nrerts Izby handlowej poUko-anerykańiklaj Kutnowski.

I '! ;I

W ciągu dnia zwiedziła misja faUryki: Harh* tg Kanta­
rów icz H Cegielski i Lubań oraz gospodarstwo wiejskie 
w Swadzimiu, wiasneści min. PlKCińskiego, poczną po 
zwiedzeni# starego retuszu wzięła udział w konferencji 
w izbie handlowo przemysłowej. Rsferat o stosunkach 
gospodarczych dzielnicy Wielkopolskiej wygłosił prol 
Siabisz, poczym rozwinęła się dyskusja Na zskońcronin 
odbył się w Białej Sali Bazar# obiad, -wydany przez 
Izbę handlów*-przemyślewą.

Z całej Polski.

-- Swfftnkradzkie wybryki bolszewików 
w Gdańska. „Oaz. Odaiiska*- podaje, że przebywaj* 
cy w Gdańsk* betszewicy wraz z tamtejszymi komu­
nistami wtargnęli deia 7 bis. do miejscowej kapliczki 
prawosławnej w której byli zgromadzeni wierni aa na­
bożeństwie. Zerganizewana baada usiłowała rozproszyć 
wiernych i wyrwać krzyż, by go następnie zfeeszeześdć 
Felicja gdańska aresztowała 30 osób, które po spraw­
dzeniu tożsamości wypuściła na wolność.

Ze św iata.
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— Gen. Le Rond na Góroytn Śląsku. W nie- 
| dzielę 15 bra. przybędzie de Katowic gen. Le Rand. 
j- Cel tui przyjęcia i uczczenia czcigodnego geścia itwo- 
f rzył się w Katowicach komitet ped przewodnictwem 
I posła Korfantfgo i Marszałka Sejmu wec. Wolnego.

Kom tet wydał odezwę do społeczeństwa, w której 
wzyva do manifestacyjnego powitania gea. Le Ronda, 
Organizacje i związki w dniu przyjazdu generała ma,ą 
przybyć na dworzec ze sztsndarausi, publiczniść zaś 
ust-wi się od dworca wzdłuż ulic, któremi przejeżdżać 

i fcędiie gen. Le Rond W. riedzi lę wieczorem edbt- 
dz e się w starostwie katowickiem raut na cześć go 
ścia \v dnu następnym projektowane jrst zwiedza 
nie zakiadew przemysłowych w Królewskiej Hucie 
Bnia 19 bm. nastąpi w Krakowie wręczenie gen. Le 
Rondowi dyplomu honorowc-g® doktora Uniwersytetu 
Jagiellońskiego.

— Nieszczęśliwy wypadek ua dworcu w Skal 
mierzycach. We wterek zdarzył się v» tub js ycb 
wamtatach kolejowych mmczęśjiwy wyp*dek, kiery 
pncl.!t>n<,ł mlede życie ludzkie Ślusarz śp Stanisław 
Grfcryś ze Skalmierzyc, desta! się pomiędzy zderzaki 
cwóih wazów, klóre mu zgniotły ftietsi, t?k iż śsnerć 
nastąpiła po 3 minutach. Nieszczęśliwy był dopiero 
od 2 tnusięcy żr.natym i liczył 23 lala

— W pewiatowsm mieście Cbełraaie na Po 
morzu jest do nabycia r.a korzystnych warunkach 
kamienica wraz z apteką z rąk obcych Poważni refie- 
kta.ici winni s.ę zgłas ać ds kierownika powiatowej 
sekcji Sospottarczej Związku Obrony Kresów Zzcho- 
dnicit p. Kornsztwskicgo w Cbełm»ie, lub komisarz* 
powiatowego Z O K. Z •> orof Dziedzica w Chełmnie.
,- — Aresztowanie niebez iecznegs bclszewika
W Baiymntcktt ns tweroi kniejowy m poznano wśród 
pasażerów „I naisarza" z pettrn»rsk!*i „czerezwyczsjki1 
który w is«u 1919 więził Psiaków grensadnic i wielu 
z nich rozitzelał. Na żądanie tych, co ge poznali, 
p beja go aresztowała. Podczas rewizji osobistej zna 
<e2iotio pny rum 2  paszporty: jeden resjjtki na irnic 
Pereira Eis£tiber:;a, a drugi psiski na imię Lenna 
Ltwkowskieg*

— „Ciekawe;‘ zdarzenie w sądzie krakowskim 
W Kitki wie o«b ła się w tych dniach rozprawa ta  
bi-nki kolejowe. W czasie, gdy s t sąd uda) na naradę 
jeden ze sprytnych złetizieji jakiś St. Maczyńiki sko- 
rzystsł z okazji przed ogłoszeniem wyroku i uciekł ze 
sali sądowej, aby w ten sposób uniknąć grożącego mu 
webtc kary 4-letniego więzienia, aresztu śledczego 
Okoliczność- ta spowodowała zwłokę w ogłoszenia 
wyrek*. MączYiłtlti-sro poszukiwano bowiem w całym 
gmachu sąd<- wym Wreszcie zr.tfiar#wał się drag: csk. 
K- smrek odszukać Mączyńskiepo, gdy gai atoli weźny 
sndnwy wyprowadził ze sali, dal również ,,nara“ i więcej 
m cc ró ił Po tym incydencie dopiero został wyżej 
por nry w. rok ogłoszonym.

— Kara za zbrodnie Od dłuższego czasu dyktator 
wojskowy Rosji Bronste-n Trocki! jest ooważnie ehrry 
na raka. W ostatnim czasie choroba poczyniła wielkie 
postęp?, ce wywołała łatwo zrozumiałe zaniepokojenie 
wśród komunistów. W kejach debrze poinformowanych 
panuje przekonanie, że liczyć się należy z możliwością 
śmierci Trockiego w czasie bardzo bliskim,

—- Ludożerstwo vr Czechosłowacji. W mia­
steczku Hutnemłe na Rusi Podkarpackiej wykryto że 
w pewnej restauracji właścicielka dodawała do gulas-u 
kości i ciało ludzkie. Ourócz fege dorzucała także 
ciała żab i wężów, aby, jak sadziła, utrzymać wszyst 
kich gości. Zmarłych ludzi dastarczal jej miejscowy 
grabarz. Rozeszła się nawet w okolicy pogłoska, że 
zjedzono rówsież poważnego obywatela, który nie­
dawno umarł. Ota ro®c zabobonów w XX. wieku

— Lorda Carnatyona Gtrnli Egipcjanie? Zwłoki 
lorda Car«anr*na będą w Kairo zabalsamowane i p-ze- 
w:ezione do Londynu. Pisma wyrażają żal. że od­
krywca grobowca nie zobaczy) właściwego grobu fa­
raona. bo odkrycie muinji nastąpi w roku przyszłym. 
W prasie angielskiej toczy się dyskusja na temat po­
wyższego zgonu. Zdan-era jednych zgon lorda stoi 
w zwiazi-u z przepowiedniami związattemi z  grobami 
faraonów i ze sztuka czarnoksięska starożytnych Egip 
cjan mianowicie idzie tutaj o zatrutą pułapkę "dla 
śmiałka, który się odważy naruszyć grób faraonów 
Droga wersja mówi o < truciu lorda przez ludność 
tubylczą.

— Niep rzyjtmne flla bolszewików następ­
stwa. Departament stanu w Waszyngtonie unieważnił 
psszpsrt aewnei Rosjanki, która zamierzała urządzić 
w Stanach Zjednoczonych odczyty na dochód'akcji 
niesienia pomocy głodnym w Rosji. Decyzję swoją 
depaitament sianu umotywował wykonaniem przez 
sowjet-- wyroku na duchownym katolickim co wywo­
łało oburzenie całego narodu amerykańskiego.

— Piesek z  Ypres. Nie tak dawno wyruszyła 
z Anglji, pe»: k ercwaictwcm tna-szsika Frencha, który 
niedawne rtrzyracł t • tuł hrabiego Ypres, za zasługi,
poisżene f.*zy obrenie tegu miasta, wycieczka co Ypres 
dla uczczenia pamięci iumerzy .angielskich i btlgi}- 
skieb, (»*leg: •- h •••• cza 1 t- k długotrwałych i tiper- 
rzywych b.jów o tę miejsesweść. Pizypemtnaao 
przy lej sposobności różne epizedy z tych walk i t-st- 
bisteści, które się podczas nich odznaczały, te też, pod­
czas składania wieńców na grekach, dau» też miejsce 
w prchodzie skromnemu boharrrowi czworcncżnemu 
s nazwie nie wiele mówiącej: J?ck, pieskowi amb*- 
laniu sustrabjskieg*, którv przybył pod Ypres w 1017 r. 
R® zaoarćiu pokoju, ambulans p*.«rócił d» dalekiej 
oji-zi zny, ale J.\k pozostał w Ypres. W czasie wojny 
mia! stanów isko przy srpitilo poUwym w FoptnugUe, 
codzienn e jednak udawał się z ambulansem samo- 
chcdewjiia do Ypres dla zbierania rannych, be względu 
sta gwałtowność cg*la i prdnzas niezmiernie licznych tych 
wyciecz k a-eodniósł nigdy eairnsieiszej nawet raav. lJ >za

tern Jack wziął ua siebie zupełnie dobreweiwY®. 
•czeny do tego przez kogokolwiek, ebewiflznj
rzyszeala na cmentarz pogrzebom żołnierzy V 
w szpitalu w Peperingite, jak tylko pegt*«®*I 
mszył ze szpitala, piesek zajmował miejsc* ,ł1 
rawaau i towarzyszył poważnie trumnie ,J ł  
wiecznego *pa«zy*k». 1 nieraz zdarzało Wj 
trumea diezrutneg® jakiegoś żołnierza, o ktśtf 
ułe dbał, nestępewrł sam jeden ten mały j 
czworenoźny. Dziś Sredłaty Jack, « sierści ki 
której ciemasmi plamami edcioają s:ę ły'^ 
uszy i beki łebka, ogonku puszyste®, zaży*'ail  
pielęgnowany sraraunie, w przybraaej ejczyźii*J

Odpowiedzi Redakcji
— Stałemu Czytelnikowi w  Rychtal 

bety, nfrpodpisane uazwiskiem, imieniem ora® -  
zam'e«’t-53ia nie odpowiadamy,
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Giełda zbożowa w Poznaniu-
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Urzędowe notowania z rin. 11. kwietnia 
loco Poznań za 100 kg. w ładunkach

Zyto 
Pszenica 
Jęczmień brow.
Owies 
Mąka żytnia 
Mąka pszenna 
Ospa żytnia 
Ospa pszenna 
Ziemniaki fabr.
Groch polny 
Groch jadalny 
Seradela 
Tatarka
Sioma żytnia luźna - 

r. pras. -Siano luźne

natychmiast ceny hurtownie: 9(-qqo>1 Ej
I I I ” 202000": śb

,. prasowane 
Lubin niebieski 

żółty
Wyka
Peluszka

Sytuacja bez zmiany.

- - - '2SISj
- - -  i f f r 1

- -  -  'ISm

440001
R2Cf°

- iw ilirowi
. 13500°̂

Usposobienie spokoin̂ v

Kurs giełdy warszawskwi
z dnia 13. kwietnia 3923 r. 

Dolary St. Zjednoczonych 
Funty angielskie -
Franki francuskie -
Franki belgijskie 
Franki szwajcarskie - 
Liry włoskie -
Marka niemiecka gotówka 

wypłataKorona czeska - - -
Korona austriacka' -
1. rubel złoty
1 rubel srebrny - -

Tendencja bezczynna.

Targ bydlęcy w
Dnia 11. kwietnia 1923 r. 

Płacone za 109 kl. żywej wagi:
Bydło rogate 1. kl. -II. kl.iii! ki. -I. kl.

II. kl. -
III. kl. -i. kl. -
U. kl. -

HI. kl. - - -
I. kl.II. kl. -

Przebieg targu chwiejny.

P o z n a n i

Cielęta

Świnie

©wee

K f
360^ \ \

fc.

A - f B .

?!

4;

K'j «
Na rzecz budowy organ

urządza
Kćłka muzyczne z współudziałem Tbw Spiswa
d 15 kw etnia br. na sali p. D nrniska 

w S trze 'nicy
Wieczór

Wokalno InstrumsNtalny
składający się w I. części r. utworów muzycz­
nych i śpiewaczych, w II. creści z komedyjki

Roztrzepana Kaziunia.
Cenv miejsc: Krresla rezerwowe 500 mk., 
I. Sliejs e 3000 rnk., II. miejsce 20f0 mk., 
wstęp na sslę 1000 mk. Bilety peprrednie 
nabyć można w kaięgarni p. Feliks* Jokla.
Początek  o godzinie 8  w ieczorem .

Po przedatawieniu
zabaw a taneczna.

Ze względu na szlachetny cel uprasza 
się o jakusjliczniejszy udział. Komitet.

iM M M nM H etettteM óaM tM H * -

Pokrywanie datków
lojimsitą dachówki! i papą oraz smołowania i wszel. 
kich większych j>rac dekarskich podejmuje »ię

Stan. Jackow ski,
m istrz dekarski w  Środzie.

Telefon 126.308

Książeczki podatkowe
ma na składzie

Drukarnia Spółkowa w Kępni«.

BP aMMnm»WBMMB3twnt-ygfi amamB
SSS*“ W ielki obrót —■ mały zysk!

Stanisław Dzwonkowski
skład bławatów
K ęp n o  - R y n e k  33. d .p .L isa

Materjały męskie i damskie

Rratekia
Bbsłyga I

Perkale — Muśli«y — Weals 
Zofiry - Płótna -  lutety 

PoćeieSewo - Ceraty 
Sszslkif psdszEwki.

Ceny
umijrlwwMe!

M artynę kraw iecką
„Singera“ z okrągłym czó­
łenkiem, w dobrym stanic 
utrzymana, oraz

f ra k o w e  u b r jm ie  
na średnią figurt, prawie 
jak ń®we sprzeda 264 

St. Kenjpsk!, 
Grabów, targowisko.

M E B L E
v/ dohrym stanie « powodu 
przeprowadzki na sprze­
daż. ‘  ̂ 262 

S tro iw ą ii, K ę y a n

l i c z n i e
poszukuje do zawodu ka­
mieniarsko-rzeźbiarskie 
ge. «37

K. ^ a a i ic e w s k i ,

S  J M

1  W niedzislę, dnia 15 k # i8{n
odbędzie  się ^  

w  M R O C Z E N IU

i  za b a w a  l a n a #
s  na którą uprzejm ie z»prgi/'JVV̂  iW jkizy ossMsto

poleca
Drukarnia Spftkowa

w Kępnie.

Kontrakty dzierżawne X £ e
DrukaroU Syółktw a w Kępnie.

01 W alo^zśelę, dnia 15 kwieC1’*
•dbęrlrie się -ÓJ

na sali p. Wróbla w Mi’802,.

przedstawień!
połączone .

z zabawą taneczni tt»J
Początek  o godzinie 7 k

O liczuy ttdsiał prosi

t s a s a S ®
oooooooo

umetil. z dwoma łóśkarai 
do wynajęci*.

Gdzie wskaże ck*p. N.
T. L. pęd ur. 2ttó
0OCOCXX)OOOCXX)OOO

Form
ii HsIlIMf,dł»

a s
p°'v*3<

DruwnjU
si! jS
■

l ii


